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KURYER LITEWSKI
w Wilnie we Środę dnia 2 5 Czerwca v. s. 1824 Roku. .

W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .

O sta tn ia  d a ta  gaze t  s a n k tp e te rsb u rsk ic h  jest 
tttna 1 7  cze rw ca .

K zeczy  w is ty  r a d c a  s ta n u  , U w arow  , n acze l­
nik b a n k ó w  p ań s tw a ,  pożyczkow ego i handlow ego,
Wyniesiony n a  ra d c ę  taynego .

P i  zez N a y w y ż sz y  U kaz  do K a p i tu ły  o rd e ro w  
r ?S3yyskich , pod dn iem  (3 c z e rw c a ,  assesor kolle- 
8 'a ln y ,  G e ss lc r , na leżący  do m in is le ry u m  sp ra w  
^ ‘a n ic z n y .h ,  m ian o w an y  k a w a le re m  o rd e ru  ś. 

t°d.zirnierza  4 te y  klassy. N
P rzez  N a y w y ż s z y  U k az  do ko lleg ium  pań -  

lia b l Spra.w zag ran iczn y ch ,  teyże  d a ty ,  t r a n s la to r  
e> m ian o w an y  konsu lem  w  E lse n e u r .

a m b a - ! l d o r e M IeiJ? , f dr L 5 L  m - ' • I r f b i a  Laf er™n°ye>,e saaor  N. K. J . C h . , w  w ig ili ją  w y jazdu  sw o- 
er? 0  Czas z tu te y s z e y  s to l icy ,  o t r z y m a ł  a u d y -

J -y e  pożegnania u N. C e s a r z a  J e g o m o ś c i ,  i u N N .  
SAuzowrcH, w pa łacu  z im ow ym . H ra b in a  F erro -  

ay e ,  m ałżonka  am bassadora  i h ra b ia n k a  F erro - 
CÓrka’ m iały  tak że  a u d y e n c y a  pożegnania  u 

‘> N .  C ł s a r z o h y c h .  ( C o j u .  I m p ) .

C es ^ °k o ń c ze m c  is ze y  N a y w y z e y  p r ze z  J e g o  
, 3A u s k ą  M o ś ć  potw ierdzoney zap isk i  N a y j a -  
^ E y s z e y  C e s a r z o w e *  J e y m o s c i  M a r y i  F e d o r o w -  

» o  p o tyczk a ch  z kass zachow aw czych. 
c A s  w zg lędu  pożyczki, z Kassy  Z a c h o w a w ­
c z y  na  e w ik c y ą  m a ją tk ó w  n ie ru c h o m y c h  , c zy -  
tj10ney) G ubern ije ,  w k tó ry c h  te  m a ją tk i  lezą, 
list S'** na d w *e klassy, podług p rz y łą c z o n ey  t u
En n a , m a ją tk i  w yższey  k lassy  w y d a w a ć  assy-

4cy ami p a ń s tw a  po dw ieśc ie , a n iższey  p o s to  
dłu eSi^t r u bli, na k ażdą  duszę  r e w iz y y n ą ,  p rze -  
p o i v ]̂ c P°  ^ a w n e n iu ) za p rośbam i zac iąga jących  
k i  W ydaw anie  kopiy  sk ład an y ch  na m a ją t-
H Łków yyne  św ia d e c tw ,  dla podania  ty c h ż e  m a-  
duszy re*wi.eVV' kc^ ‘I )e9zcze vv piędziesięciu ru b la c h  
czey, w Zyy ney . oprócz  d ługu  Kassy Z a c h o w a w -  
ozeńie w ó t t - * ° ! ony c h d o tąd  pod radach , na  do s ta r -  
n a  dawniers* i , suknft ‘ w  a d m m is l ra c y i  solney, 

5) W V i yC Prawid łach. 
n e> w s toli •- aLVan‘e pożyczek  na  d o m y  m urow a*  
nievs7 »v ° . b^d3ce> zosta je  zu p e łn ie  n a  d a w -  
P o ż u ie y ^ eao ° " ^ pbez zaduey odm ian y ,  do innego 

Et 4  65 y  rz e c z y  ro zporządzen ia ,
k a n i t . f  pożyczkę pozw ala  się częŚĆ
fo?em t e r  “ ‘ Przed  ?n a d ey .•ciem te rm in ó w .  W m . a r ę  op ła ty  k a p i ta łu  , w

rn u n ach ,  aibo 1 p rzed  te rm in e m ,  R ada O p ie k u n ­
k a  na prośbę zac iąga jących  p o ż y c z k ę ,  u w a ln iać  
j j d w e  od e w ik c y i  odpow iedn ie  części ew ik c y i
t a7 a " pS °  m a ją tk u ,  jak  w y p a d a ć  będzie, c a ł tm i  
^ j ą t k a m i ,  tak , jak się , te ra z  robi" ’

Mę c 7 v n n P° 5 r  • Wę-po iycZ a^ o ym ' ró w n ie ) jak i  d o tą d  
4 r z S a ° ’, t ,e s ię tr7,y  miesiące po te rm in ie ,  a k to

Wniesie CZWarla- CJS«id n ie -  
• io te  t S  ml le rm :n ,e  te m u  dają się je-

w  k tó r y c h  pow in ien  op łac ić  
Szy rh  trzp  n ,edoPł a l y; jeżeli zaś w  p ie rw -  
s*ych re sz to  In!! eS1^Ca»° c z w a r t e y c z ę ś c i ,  a w  dai-
*Łiniie z bedai-i ° p d ly  n *e W n,es,ei te d y  zgo- 

^ d ą c e m i  praw am i, uczynić  k o m m u n ik a c y ą

o wzięcie m a ją tk u  w  sk a rb o w y  dozór,  z rob ien ia
jego in w en tacy i  i odsyłanie ty m c z a so w ie  doch o d u  
do R ad y  Opiekuńskiey n a  o p ła tę  d ługu. A  źe i n -  
w e n ta c y e  w tak ich  zdarzen iach  dosyłają  się p rzez  
w ładze nneyscow e bardzo opieszale, ta k  że n iek ie­
dy la ta  przechodzą  na czczych  k o r re sp o n d en cy ach ,
p rze to  trzebaby , d h  u ła tw ie n ia  biegu ty c h  sp ra w ,  
ażeby uczyn ione  było t y m  u rzęd o m  n a leży te  po­
nowienie zaleceń, w zględem  niezwłocznego” w  po­
dobnych zdarzeniach w y k o n a n ia  żądań  R ad  O pie­
kuńczych , z nałożeniem  n a  w in n y c h  zw ło k i  p e w -  
ney, podług uw agi. Z w ie rz c h n o ś c i , o d p ow iedz ia l­
ności. A  co się tycze  z d a rza jący ch  się n ie  r z a d ­
ko żałob zaciągających pożyczkę, n a  n iew ie rn o ść  
in w en ta rzó w , przeto  p o życza jącem u  n ie  o d e y m u -  
je się p raw o  zanosić także  ża łoby nie ty lk o  p rzed  
odesłaniem ty ch  in w e n ta c y y  • do R ady  O p ie k u ń ­
skiey, i u d aw ać  się do R ząd u  .G ubern ia lnego , u -  
tw ierdzającego  in w e n ta c y ą ;  a n ie  do R a d y  O pie-  
kunskiey, k tó r a  żdunych sporów  i sk a rg  n a  n ie ­
wierność iu w e n ta c y y  p rz y y m o w a ć  nie  p o w in n a .

o) Po o t rz y m a n iu  in w e n ta c y i ,  publiku je  się  
o p rzedaży  e w ik c y i  podległego m a ja tk u ,  n ie  t y l ­
ko przez gazety  obu stolic, a o m a ją tk a c h ,  p o ło ­
żonych w gubern ijaeh  zachodnich, także  w  
cie li tew skiey ; ale i p rz e z  Rz.ąd G u b e rn la lu y  w  
w  tey gu b e rn i i ,  gdzie  m a ją te k  "leży, z naznacze-  
niera za c z te r y  m iesiące  od p u b l ik a ty  t r z e c h  t a r ­
gów, na  t r z e c h  n a s tę p n y c h  jednego po d ru g ie m  
Z grom adzen iu  R ady  O p iek u ń sk iey ,  a na c z w a r te m  
p rze ta rg i ,  jeśli o to  ze s t ro n y  k u p u ją c y c h  podane  
zostało objaw ienie , zgodne z b ęd ącem i t e r a z  p r a ­
widłami. P u b l ik a tę  w  g aze tach  w y ż e y  w sp o m n io -  
n y c a  p o w tó rz y ć  p rzez  sześć tygodn i z n a z n a c ze ­
niem tini, k ied y  t a rg i  bydź  m a ją ,  l icząc  jed n ak  
cz te ro m ies ięczn y  t e r m in  od p ie rw szey  pub lika ty .

9 ) ^ja na5t$ p ien iem  ta rg ó w , c a ły  n ieosw obo- 
dzony od e w ik c y i  m a ją te k  n ie ru c h o m y  p rzeda je  
się  przez^ a u k c y ą  n a  zupe łnem  Z e b ra n iu  R a d y  O -  • 
p iekuńsk iey , r a z ę m  albo na  części podzielony podług  
uw ag i  R ady : razem  się p rzeda je ,  k iedy  leży  w  g r a ­
n iczący ch  z sobą w ioskach  i m a  w  sobie n ie  w ię -  
c e y , > k  pięć se t  dusz , albo choć  i w ięcey ,  a le  n ie  
ł a tw o  się podzielić  d a ją c y ;  a częśc iam i się p r z e ­
daje, kiedy leży w  ró ż n y c h  gube'rnijach, a lbo w  
ró ż n y c h  oddz ie lnych  m ieyscach  jedney  g ubern ii ,  
a lbo kiedy  z aw ie ra  w  sobie w ięcey  p ięc iu se t  dusz i 
może się dogodnie podzielić, z tern. iż jeśli z p rz e ­
daży  jedney części dług D om ow i W y c h o w a n ia  z u ­
pełnie  się zaspokoi, t e d y  pozosta łe  u w o ln iw s z y  
zpod ew ikcy i,  p o w ra c a ć  pożycza jącem u. J e m u  t e i  
zos taw uje  się p raw o  proszen ia  o “p rzed aż  m a ja tk u  
razem , albo częśc iam i,  ale od u w a g i  R a d y  Opie* 
k u ńsk iey  za leży  p rzy jąć  ta k o w ą  p r o ś b ę ' lu b  nie.

10) P o ży cza jącem u  zos taw ia  się w n ie ść  su tn -  
m ę n a  t e rm in ie  n ieo p łaco n ą  do R a d y  O p ie k u ń -  
skiey? ty lk o  do godz iny  d w ó n as tey  po łu d n io w e*  
W . nlu, ^rz e c *f'8 °  ł a r g u  i ty m  sposobem u w oln ić  
uiają ek  p rzedaży ; a po  p rzey śc iu  tego  t e r m i ­
nu, utraca> \ u i  zupe łn ie  to  prawo." A  co do uzy -  
skam a  p ro c e n tó w , n a ło żonych  n a  pożyczających , 
k tó rz y  dopuścili  pub lika ty ,  do p rzedaży  i do od­
byc ia  t a rg ó w ,  ta k ,  jako 1 p łacen ia  dTitgow a u k c y y -  
n y c h  i tego  w szystk iego , co się robiło  z e w z ię t e y  
t a  m a ją te k  p rz e d a n y  gum m y , i p rz y z n a n ia



II.) P r zet podaną ode M n ie  , a od W a s s b t  
Cesa rsk iey  M ości w  dniu 9 maja potwierdzoną 
zapiskę, o nowem postanowieniu dla Kass Zacho­
wawczych, co się tycze dwudziesto-cztero-letnich 
pożyczek na ewikcyą majątków nieruchomych, z 
opłatą po upłynieniu roku sześciu procentów in~ 
teressu i dwóch procentów na umorzenie kapi­
tału, zamierzono było, opublikować o tern ku po-
•n n*anlirtAir wuCilołMOCOl aST IC^nWITI 07QC1P r7. OCTlflSZC*

prawa przedałnego na mocy przywilejów Domu 
^Wychowania bez poszhny, postępować podług Łę- 
dących na te  przedmioty prawideł, które zos.a- 
wuią się w swey mocy, równie, jak w  g lncsci 
t e  w sz y s tk ie , które przez to postanowienie nu są

odm’ Majatki n ieru ch om e, złożono z wiosek,od-
na ewikcva Radzie Zachowawczey, na -,er* u»iu, muhchuhii uj.u, u(.«uii&u» .»  ^ 1 

. . • , ; HvTunastoletoie , dozwala się wszeohney wiadomości w  jednym czasie z ogłoszę-
P. d h g j  * .  u Ą *  ^ r r i ^ , , u , r , o b .» -

^  postanowienia na termin dwudziesto-czfero- • -    T >“ ,e
letni z d opełn ien iem  su m m y , jeśliby podług kUssy
Gubernii, gdzie majątek leży, dodatek przypdał 
i za opłatą dawnieyszego d*ugu z summy nrwo- 
ioŻYczaiacey się. Od całey obracającey się tym 
fpośobem w7 nową pożyczkę summy pobierać, na 
oLow ie powyższego 2go artykułu co jednym pro-

r r  “  d u l u S '

niem tr.kiegoz postanowienia, zrooioiirgo ma. ***** 
ku Pożyczkowego. Lecz że to ostalnie przewie- 
k ło  się i Minister Skarbu, nie tylko nie znayduj®  
przeszkody, ale nadto sądzi dogodnem, ażeby 
utwierdzone już przez W a szą  C e s a r s k ą  M o >C
p o sta n o w ien ie  co do K ass Z a c h o w a w cz y ch , w p rzó­
dy b y ło  og łoszon e, i  o tcm  o św ia d cz y ł M l ży cze­
nie; p rzeto  znayd uję pobudkę na ta k ie  n ie z w ło c z ­
ne og łoszen ie  p om ien ion ego  p ostan ow ien ia  dla K ass 
nr. - 1__________ ,„u n u M  n in iev sz e  W A -

rzecz Domu W ych ow an ia . ne «gio»caw jjuuikU.Uuv6v .. -
12I A że p r z y  ta k  dobroczynnym dla ślachty Zachowawczych u praszać przez nimeysze 

o l t r z J n i e n i S  terminu pożyczek, z pobieraniem szey  C e sa rsk iey  M ości zgodzenia się. 
rozpostrzenie . roku. Kassy Zachowaw- Na autentyku napisano własną Je y  C e s a r -

A R Y A.

Na autentyku napisano własną 
sk iey  Mości ręką tak:
w Pawłów sku JM
3 czerwca 1824.

Na autentyku tak ie  napisano własną JEGO
C e sa rsk iey  M ości ręk ą  t a k :  vi«&ri

Z  p r z e ło ż e n ie m  W a s z e y  CESARSKlEY MosCl
zupełnie zgodny
w Pawłowska. ALEXANDER.
3 czerwca iSa4.

procentów po upłynieniu rroku, Kassy Zachowaw 
S e  m ogą doznać niejakiey powolności w obrocie 
kapitałów i przez to więcey jak przedtem, znay- 
dować się niekiedy w trudności w iem, co się tycz*
T,;*m odzianVch w ie lk ic h  zadań lok atorow  (w k ład -  
c iy k ó w  , p S t o  znayduję pobudkę, dla większe; 
na  ta k ie  zd arzen ia  ostrożności, upraszać W aszey 
C e s a r s k i e y  M ości zezw olen ia , ażeb y  m e tylko po- 
Bwcdone już p rzez W aszą  C esarską  Mość potrą- 
c a n ie  przez B ank Handlowy b iletów  Sanktpeters*
W s k ie v  Kassy Zachowawczey było rozciągmo*
1  M osk iew sk ą; lecz żeby w  zdarzeniu m e- U k a z y  R z ą d z ą c e g o  S e n a  u.
fnodzianych i  nadzwyczaynych żądań lokatorow, O żydach, którzy weszli do stanu wolnie r
nrzewYŻszających gotowiznę sum m  w  Kassach n i ^ Wm */r_sr ,
Zachowawczych, Kassy te miały niewątpliwą na- W edle Ukazu Jego Ce sa r sk ie y  M ości, R ą
dzieję otrzymania zawsze ze strony Mmiiteryum dzacy Senat słuchali wniesioney prz zi '
Skarbu n ie z w łó c z n ą  p om oc, na zaspokojenie Icka- sp i.a w ied liw o śc i, N a y w y z e y  PoŁftiert^ J e 
torów, od pow iad ającą  o b ecn ey  p o trzeb ie  1 m eo- pinJi R a d y  p ad5tW a, w b rzm ien iu  n astęp  Ą 
G raniczoną darowanym juz dla n ich  k red ytem , dla Rada p ań stw a  na D e p a rta m ę n c ie  E k o n o ^ “ £ a}a 
k a żd ev  p o  jed nym  m ilion ie rub li, z jakow ey p o- s tw a  j na P o w sze c lin e m  Z eb ran iu  r o z p a jr.  ̂
„ „ „ y  j e d n a k ż e  K assy Z a c h o w a w cz e  t y l k o  w /s t a -  p rzej0^en i e R tą d z ą c e g o  S en atu  o popisie  ż y <1 
t e c z n e v  p o t r z e b i e  k o rzy sta ć  b ę d ą ,  p oniew aż d o  o trzy m a n e  w  r z e c z y  t e y  w iad om ości od M ini 
n o w r ó tu  su m m  o t r z y m a n y c h ,  cn e zo sta w ia ć  po- sk a r t,U) sp ra w ie d liw o śc i i sp raw  d u ch o w n y ch , 
w in n v  w s z y s t k i e  p o ż y c z k i  na ew ifccyą  m ajątków . da p a ń stw a  zn a laz ła , że c z te r y  a r ty k u ły  p rzele*M j 

'P rzed staw iając to  w sz y s tk o  do u w a g i W  A- t e g 0 ju £ ro zw ią za n e  w  k o le i czasu: is z y  J
w N a y w y ż s z y m  Manifeście 18 grudnia 
-  a2gi i 3ci w N a y  w y ż s z y m  Manifeście

«ZEY C e sa r sk ie y  M ości upraszam na to Jego ze
z w o l e n i a ,  z tern, ażeby o tern nowem posiano- r  a 3g, j 0C1 w n  a y w y * » * y *n rwaui*«—  
wieniu podać do powszechney wiadomości v  je- sie rpaia i8 i 4  roku i w Ukazie 19 kwietnia 1°*'
d n y m ż e  c z a s i e  z  o g ło szen iem  ta k o w eg o z  posiano- rok u . a c o  do 5go arty k u łu , w ym agającego  j e / c
wienia dla Banku Pożyczkowego, na co będę ocze- rozwiąia nia „  zgodnie z opiniją byłego Mini*1 

 \]\7 ke ,fv  r.ESARsKiEY -Mosei rozwiązania. ,in n 9fiv Państwa nrzesłana, p o s t a n o W
  ____   „ „ . . rozwiązania ,» zg o a n ie  z upiuiją

k iw a ła  W aszey  Ce sa r sk ie y  -M osei ro z w ią z im a . sk arb U) do R ad y  P a ń stw a  p rzesłan ą , postanoW
N a  a u te n ty k u  w ła sn ą  Je y  Cesa rsk iey  M o - ^  ż y d o m  ro ln ik om , r z e c z y w iś c ie  o siad łym  1 * ^  

i e i  r ę k ą  p odpisano tak: » m ającym  się  u p ra w ą  ro li, na g ru n ta ch  skarbow y
M a r y A.  o b y w a te lsk ic h  lub sw o ic h  w ła sn y c h , zgodnie

Sankt-Petersburg rzą d zen iem  o żyd ach  9 gru d nia  iB o i  roku, da ^
d. 7 maja  i8a4 r. zn a czo n ą  w  te m  u rzą d zen iu  u lgę; le cz  k tórzy

N a  a u te n ty k u  ta k o ż  w ła sn ą  Jego  Ce sa rsk iey  św ia d c z y li ty lk o  ż y c z e n ie  osiadania na z i e m i , / -  
M o ści r e k ą  napisano: n ie  o sied li, i u p raw ą ro li n ie zaym ują s ię , c i p o w m ^

Z  p r o je k ta m i  W a s z e y  C e s a r s k ie y  M ości
zupełnie zgodny

r  A l e x a n d e r .

5 . Petersburg d. ’
9 m a ja  i8a4 r . _

Podział Guberniy, co do pożyczek, na dwie
klassy: ,

P ie r w s z e  y k la s s y  po d w ie ś c ie  r u b l i ,  
i ,  w o ro n ezk a , 3 k urska , 3  ̂ m o sk iew sk a , 4 

n iżeh o red zk a , 5 o r ło w sk a , 6 p en zeń sk a , 7 sa ra to w -  
»ka, 8 s im b irsk a , 9  tam b ow sk a{ 10 tu lsk a , 11 n a -  
ziań sk a , 12 sa n k tp etersb u rsk a , i 3 k a lu zk a , i i  Ra- 
za ń sk a , i 5 o ren b u rsk a , lb  jarosław sk a , 17 W o- 
d zim iersk a , 18 k ijow sk a , 19 podolska , 20  a stra ­
c h a ń sk a , 31 w ołogod ak a , 22 kostrom ska, 20 t w e r -

P r UGIEY KLASSY PO STO PlĄDZlESlĄT RUBLI.
w o ły ń sk a , 20 ek a ter y n e sta w sk a , 26 s ło -  

k^rł7k o-u k ra iń sk a , 27 ta u r y ck a , 28 ch ersań sk a , 29 
Iraw ska 3°  c z e r n ih o w sk a , 3 i k a u k a ? k a , 32

P ° ,  . 5*5 gro d z ień sk a , 34 w ile ń sk a , 33 ob w od
K ilło s to c k i 36 w ia c k a , 37 n ow h orod zk a, 38 p erm -  
ai a  59 sm oleń sk a . 4o  w iteb sk a , 4 i m ohi e w -  
sk a l 4a o ło n eck a , 43 p sk ow sk a , 44 archanjelska-

św ia d cz y  u ly n to  z y c z c u .c
nie osiedli, i uprawą roli nie zaymują się, ci p°wm 
do rzeczywistego osiedlenia się zostawać pod obow <5 
zkiem opłaty podatkow mieszczańskich. a)Co się ty 
cze podatkow od żydów rolników, ńa gruntach w 
snych lub obywatelskich osiadłych, w osobriyeh w 
skacb,tedy po upłynieniu lat ulgi odżyjących na w 
8nych gruntach pobierać podatek, płacący się P _  
wolnych rolników, a osiadłych na gruntach w  
watelskich zapisywać do popisu ludzi wolnycm j,( 
mujących się rolnictwem we wsiach staroson^ ^  
obywatelskich i do duchowieństwa należący ^  
guberniach zachodnich. Na którey to °P,nl‘ po- 
sano: Jego Ce sa r sk a  Mość, opiniją nastałą y . j y  
wszechnem Zebraniu Rady Państwa o popL^  ̂i  ̂
dow , r a c z y ł  N a y w y ż e y  p o t w  i e r 
i wypełnić rozkazał. Prezydent R ady  Pans«<*( 
ię  Piotr Łopuchin , n  lutego i 8a4 ro k u - ' aa- 
tem słuchano przedstawioney sprawki. R  o z -eŷ  
1 i: O zdjęciu liczącey się na żydach za da
sze lata niedopłaty, również i o pobieraniu o 
podatkow polecić P. Ministrowi .fpstu 1
stosując się do N a y  w y i s z e g °  Mam
podatkow polecić P. Ministrowi  ̂ feSv-
stosując się do N a y  w y ż s z e  g o  Mam 
grudnia i 8 n  roku i 3o sierpnia io i4 rok ;ego
19 kwietnia 1817 roku , uczynił zalezj'^n3niu p0- 
stiony rozrządzenie; a opowinnem wy  ̂ juteg0
wyiszey opinii Lady Państwa? w



ku terazm eyszegoN a y  w y i e y  potwierdzoney,
J /ZePlsad uczynić rozporządzenie do Izb Skarbo- 

/eh: Ekaterinosławskiey, Kjjow&kiey, Podolskiey, 
rottaw skiey, Czernihowskiey, Chersońskiey, W i- 
tbskiey, Mohilewskiey , Grodzień3kiey , W ileń- 

? ey, Mińskiey, W ołyńsk;ey, Astrachańskiey, Kau- 
Kazkięy, Tauryckiey, £ x p edycyi Skarbowey i 2gie- 

oddziałowi Rządu Obwodu Białostockiego; o- 
®^rn też posłać Ukazy, i również przez Ukazy 

-ać wiedzieć Rządom Gubernialnym  pierwszych 
*Mlu gubeniiy , Rządowi Obwodu Kaukazkiego, 
uządowi Gubernialnemu Tauryckiem u , lm u Od­
działowi Rządu Obwodu Białostockiego, Zarządza­
jącemu M inisteryuin spravy wewnętrznych , oraz 
Ministrowi spraw duchownych i narodowego oświe­
cenia. Dnia 28 maja 1824 r. (Z igo Departamentu.)

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
W arszawa d. 3 lipca.

(z Gazety W arszawskiej.) , 
Nayjaśnieyszy Cesarz i Król, dekretem  swym 

* d. 8 czerwca r. b. nayłaskawiey zaszczycić raczył: 
Orderem s. Stanisława klassj ctgieyi 
Jałowieckiego, Prezesa sądu kryminalnego wo- 

leWodz. Mazow.eckiego i kaliskiego.
W ładycha, Prezesa Sądu kryminalnego wo- 

lewództwa Lubelskiego i podlaskiego. Rabińskiego 
Prezesa trybunału cywilnego 1 instancyi Wojewódz. 
!ubelskiego. ;

Łubieńskiego prezesa trybunału cywilnego r 
ustancyi woiewódz. sandomierskiego.

Zaś tym że orderem I V  klassj.
rzna Bundecftowskiego szefa biorą w kommissyi 

^ąaowey sprawiedliwości.
K noffa  A rchiw istę teyże kommissyi.

, W  nadanym przez N Pana dyplomacie szla- 
ec wa JP. Jakóbowi Jasińskiemu doktorowi me-

p tze iD acz ł‘ “  hErl>
W  dyplomacie szlachectwa nadanego przez 

yjaśmeyszego Pana, Panu Janowi Grundlichowi 
ro tm is trz o w i w Lublinie , /^gorliw ość ciągle przez
tyto? "1/ ^  !iP ,okazywaną herb jego ma
h l J : N adSr? ia- W  dyplomacie JP. Józefa  Les- 
U c^10 wz radn?g° u rzędu mumcypal. miasta sto- 
VuKi‘- nadanym za gorliwość w służbie

gv” ]eg0 ma ty tu ł Leskiewicz.
W jy Sławny doktor medycyny i chirurgii Srefe, 
> J h 'ue> Przy by* tu d. 5o czerwca. Kur. W ar.

Powiadaiąc jego przybycie, donosił, i e jest spro- 
\b y ° ny Porady lekarskiey pewney znakomitey

Jic, , ^ onos,!ł z Kygdoszczy, ze w tamecznych oko- 
dh zakupiono wiele zboża i wieprzowi cena by­
tu j. 0gateg° znacznie się podniosła. Beczka spirytu-
ta h ^ ztuJe Łeraz do 28 talarów, a beczka wódki 17 

'Off.
|  -

F  R A N C Y A.
P aryż , dnia  i 5 czerwca.

_ (z Gazety W arszawskicy).r t  u.1 S ł U W S K l C J ) ,

^ l 0W zia* Izby  Farów  miał zaszczyt złożyć 
Pra^ Wl Jmci przyjęty przez tę i»b« 

a ^ ’zględem opłat stęplowych. 
sie w ' V i e l k i  d o d I s  wovska nnH T usię w • łk i.P°Pis w°yska pod Luneville  zacznie 
*ńerzySle5Pniu; przybyło taru dopiero 30,000 żoł- 
tł,aydóte X,!^ ta rodziny królewskiey nie będasie 

QWać na tym popisie.
*ety c^ S d a y  wyszły dwa Numera tuteyszey ga- 

0 ieden B nich obeymuje długi ar-
£°licys_ anu Chateaubriand i został zabrany przez 

Sł* u
^ ieszkaćtI| a<; \  iż Ir,fant Porlugalski Von M ichał 

’ ^ K r ó l^ zie w  ^amku Compiegne. Mówią tak- 
W t ‘°Wa, Fortugalska udasię do Austryi. 

j U ?• b. w*7,60 rnies‘!icach styczniu, lu tj m i mar- 
y Za noi*. j no Yre Francyi 4o patentów swobo­

d y  z yR , zki’ P°Pra « T  i t. d.
Boulogne donoszą o przybyciu ,do

Ankony P.t Dymitrego, brata m inistra spraw we­
w nętrznych rządu greckiego w Peloponezie. Od-, 
wiedza on arcy-biskupa z P atras, mieszkającego 
od 2 lat w temże mieście,

Piszą z Cajenne: „Po ukończoney rewolucyi 
w Fara 1 wypędzeniu ztam tąd europeyczyków, 
których krajowcy w yrżnąć choieli, miasto Cayen­
ne stało aię przytułkiem  dla tych  nieszczęśliwych, 
g ak k ^ j' względu jest podobnem do osady portu-

A n g l i a  
Londyn d. 11 czerwca.

(z Gazety W arszaw skiej.)
Dnia 8 b. m. wieczorem wybuchnął dgień ny 

pałacu królewskim Carltonhome. K ról Jmć przy­
był tam ^  wpół d o n te y  z W indsor, a we 30 m i­
nut pozniey , ludzie dworscy usłyszeli szelest w  
małym salonie, który po otworzeniu drzwi uyrza- 
no napełniony gęstym dym em , i ogień nagle sia 
rozpościerał. W szyscy natychm iast byli w poru­
szeniu. Monarcha dla własnego bezpieczeństwa u- 
dałsię  do odległey części pałacu P.  Kingthon, kto- 
ry  z Królem Jmoią przyjechał z W indsor, był nay- 
czynnieyszym w gaszeniu ognia. Prawie tey  sa- 
niey chwili sprowadzono sikawki z St James, i  
szczęśliwie ugaszono pożar, lecz zrządzona szkoda 
jest wielką. W szystkie stoły zostały zniszczone. 
Gorącosc ognia zniszczyła zupełnie 4 kosztowne 
W izerunki, jako to: wizerunek zmarłego ostatnie? 
go A ięcia Kumberland wielkości naturalney, ma* 
lowany przez P.  Josua Reynold, drugi wizerunek 
Aięcia Klarencyi przez sławnego U opura, trzeci 
wizerunek Ludwika  X V , i czw arty  w izerunek 
Aięcia .Orleanu, k tóry  uznają za naypięknieyszy 
ze wszystkich, jakie wyszły zpod pędzla Pa­
na Josua Reynolda. Ledwo siad tych  w i­
zerunków pozostał. Ocalono tylko popiersie Jerze­
go 11, i w izerunek Królowey Karoliny  wielkości 
naturalney. M onarcha z wielkim smutkiem do­
wiedział się o stracie tych  wizerunków, które nie­
boszczyk Król Jerzy  III nadzwyceaynie cenił. Sły­
chać, iż przyczyną tego nieszczęścia bj ło następu­
jące zdarzenie. U sufitu salonu wisiał piękny 
świecznik, pokryty płótnem holenderskiem, aby sia 
me zakurzył. Pod tem przykryciem  był stolik, 
na którym  stało kilka zapalonych świeo w osko- 
wych. Niepodpada żadney prawie wątpliwości, i i  
od palących się świec zajęło się owe pokrycie, a 
tym  sposobem ogień się rozpostarł. Monarcha u- 
brany w zwyczayne suknie i okryty płaszczem po- 
drożnym, wyszedł pod czas pożaru na dziedzfniec 
zamkowy, po którym  gdy się prze*hadzał, stróś 
pałacowy, me poznawszy go powiedział mu, aby 
się oddalił, bo nikomu z obcych ludzi niewolno cho­
dzie tam  o tey  godzinie. Monarcha nieuważal 
tego 1 ciągle się przechadzał, stróż pełniąc swóy 
obowiązek, miał już wyprowadzić Króla z dzie­
dzińca, gdy nadeszło kilku urzędników dworskich, 
którzy powiedzieli stróżowi, iż tym  obcym człowie­
kiem jest sam Król. Łatwo sobie można wystawić 
jak to wyjawienie zmieszało i zasmuciło biednego 
stroza; lecz Monarcha śmiejąc się, ■ pocieszył Eo 
W smutku mówiąc, aby był spokoynym.

. T  u n  o  y  a .
Od granic tureckich dnia  7 czerwca.

(z Gazety W arszawskiey.)
Następująca jest wiadomość o poruszeniach 

woyskowych w  Grecyi. Odysseusz został potw ier­
dzony na stopniu naczelnego dowódcy wyspy N e- 
grepontu, gdzie ma przewagę i ściśle zamknął 
turkow  w tam ecznych tw ierdzach, na czem gre­
cy przestawać muszą, nie mając środków do przed­
sięwzięcia oblężenia. A 'ikitas  dowodzi naczelnie 
na gramcy Tessalii, lecz woysko jego jest szozu, 
płe. Usadził lerm opile  i przednią straż swoje 
posunął do Z ittu r .y . Dowódca turecki w Tessalii! 
Derwisz basza, trudnił się dotąd urządzeniem na­
no wo woyska, czego jeszcze nie ukończył. Nie 
dostał posiłków w Kornelii, lubo mu ze Stambułu. 
wymieniony dzień, kiedy m iaiy nadeyść. Od stro­

j ą



uy Albafiii oiadzili greo^ Wsohodni brieg zatoki 
A r ta ,  lecz do tychczas nic w ięcey  ztamtąd, nie  
przedsięwzięli.  T u ro y  aaymują cytadellę  A r ta , 
gdzie jednak szczupłą mają osadę. P re w e za  nie  
jest zamkniętą. Korpus , którym vv tam eczney  
okolicy dowodzi- K o n s ta n ty  B o zza r is  , jest tylko  
korpusem obser .vac.yynym, dla uważania Albanii. 
D o t ą d  nie zaszły tam kroki nieprzyjacielskie, Po-  
t a  ieruza się w ia j  miosć o przywróceniu  zgody w  
M' rei Urządzono tam kilka korpusów, które w  
każdey ch a iii udaó się n o ^ ą ta m ,  gdzieby niebez­
pieczeństwo zagrażało. Zda|e się, iż grecy chcą  

'dzińłać odpornie w Peloponezie, dopóki turcy do- 
kładniey sw ego planu kampanii nie rozwiną, i póki
ię  nie okaże: czy li woysko baszy Egiptu ma należeć ria óyayniu npouaiiO^HmtcH: Et, BapmaBB bb  Ho  
lo działań wojennych lub nie. Kolokotroni nie bou ilpOBiaiim cKou IvoiviiviHciii, bu B-k.iocmoKt

się
do
otrzym ał żadnego dowództwa

'Dnia  9. Morowe powietrze , grassujące w  
M ultanach, które się do J alu m n icy  1 Bosca,  o i 5 
tnil od JJukarestu, rozpostarło, zatrważa .tamecz­
n y ch  mieszkańców. W ięk sza  ich część ,w y n io ­
sła się z B ro iła .

L isty  pryw atne z K orfu  pod d. 08 maja nic  
jeszcze nie donoszą o pokazaniu się floty^ turec-  
kiey przy brzegach Morei; kapitanowie u s  dwóch  
okrętów , przybyłych  z Archipelagu, powradają, iż 
Wspomnioną f lo tę  widzieli niedaleko Negrepontu.

Przez okręt, który d do maja w ypłyną ł z 
A l e x a n d r y i , otrzymano wiadomość, iż do tego dnia 
żaden jeszcze żołnierz nie wsiadł na okręty,  prze­
znaczone przeciw Morei, i że w  ogólności basza 
E giptu  nie ma bardzo oohoty wspierania Porty.

D n ia  10: L isty  ze S m y r n y  pod d. 2 b. m do­
noszą, iż w oysko azyatyckie , przechodząc ta m tę ­
dy , w yrżn ę ło  znow u wielu greków i katolików. 
K onsul francuzki podał wprawdzie  przełożenie  
w zględem  k ato lik ów , lecz na próżno. .W o y sk o  
azyatyckie  udał > się potem do Scalanuova ,  zkąd 
popłynie  do S a m o s ,  a tak sam iyozykow ie będą 
m ieli znow u sposobność ukarania morderców chrze-  
Ćcian w S m y rn ie ;•— Część l lo ty  kapitana baszy 
zw róciła  się ku .zatoce S a lo n ik i , gdzie słyszano 
m ocne w ystrza ły  działowe; lecz podobno wypa­
dek b itw y  nie był pom yślny dla turków, gdyzs 
targi w S m yrn ie  przez dwa dni zamknięto.—  Rząd

O B Ł H B J L E H I E .

f lo  n o B e j ie u iio  E r O  M M I I E P A T O P C K A r O  
B L I C O X E C T B A  E jE C A P E B l i X A ,  H o a e B a a  I I p o -
BiaHiiiCK.au K oji muc i a Oiiigijn.uaro JbiniOBCKaro 
Kopriyca oóbriBJiiieinu: unio na nocrriaBKy ą a h  cero  
jcopiiyca npoBiamna cu ir o  reHBapa 1825 no 10 
reHBapa 1826 ro.tOBB 11 mIuhkobb, na3HaueHbi cjrii- 
gyioigiii cpoK.it: bu Btaocm oKk h Mhhck.6 iro , 3 
ii 4 ro iioaópa, ncpemop.XKH 5ro, (i 11 o t o  uiicjib ino- 
roaie iioaópa, bu Biijibiik, 1'poguk 11 liuiinoMiip I; j t o  

10 11 u r o ,  riepentop;uKU lsrro, i 3 it i 4 hiicjib m o­
r o s e  iioaópa, bu BapmaBk 22ro, 24 u 25ro uonópn, 
nepemopauMi 26m , 27 11 28 moroaie Honópa. T op-

~  ~  i e -
BB

O ó.iacinHO M Ł U p a B .ie ir ii i  ; a b u  B h jiu k Ł , E p o /p rk , 
M im C K łi h  Ż K u i i io j i i ip i , b b  m aM O ip inrxb  H a 3 e u -  
i m x u  r f a j i a m a x i , / 5

H a c i i i  cp o itH  B Ł i3Ł iB aiom cn a ie .ia r o ig ie  Kf> 
m op raM B  c b  3aKOHHi>iMH 3ajioraM H, n a  c e ń  pa3B bb  
n a in y io  n a c n n , n p o m iiB y  n o g p n .a a . 3aganiK.H ó y g y ir iB  
B b ig a iib i n eM ^ g J te im o  n o  saK M ioucniu: K OinnpaK m oBB, 
&o m im o  ii  n a c n r ii n o ^ p a g n o u  cyM M bi n o g b  o c o ó ł i 0 
3 a .io r n , u c K .u o u a n  oóiu;ecn iB enn i<(p:u  on iB  ^ B o p n S '  
cm B a n o cm a n o K B , k o k  o cm a io in cH  n a  o/piOMB /ąoBk- 
p i n  c b  nrtM B , urno e iK ea n  b i x i j io a m o c n ib  g o 3 BO.iHrrtb, 
m o  b b  n o / t x p e n A h m e  nocm aB ipiiK O B B  , 3 a d a m o sH a a  
cyM M a ó y g e n iB  B b ig a n a  go  m p e ir ib e it  u  A °  n o j io -  
b u h h o m  n a e m n . n .ia H B  11 x o H fliin ih , n o  k o h m b  6 y -  
g y m B  n p o H 3B ogirn iB cii lu o p r n  11 n o c m a B K ii , p a:io - 
c .ia iib i  y ;n e  b b  K a .ie im B iJ i l la j ia m m  n  n y ó .i itu iio  bb  
OHbiXB ó y g y n iB  o r n sp Ł im b i ; a  11 c  u  u  c .111 i ii  eji b h b i fi 
B h ^ o j io c n i i i  o  n o m p eÓ H O cn iH , b b  c .ik g B  3a c i i j ib  
m y g a a ie  ó y ^ y m u  np en p oB O iK ^ eiiB i ; c B e p u x u  m o ro  
nfl;;t:e n a a in ,  n  K o n ą i.ip iu  co o ó n ie iib T  11 gBopupHCKHJtB 
iip eg B o g u iH ejia M B  B b in rey n o M H H y m b ix B  r y ó e p ii ir i ,  y  
KOHXB B cuK oiu y  a ie jia io in e iw y  B C inynH nii, b b  n ió p '  
r ir , MO/KHo BH gBm b o n n ie ;  n  o c o ó o  m o r o  m oikho  bH' 
A'hmB c e ft  n a a in ,  n  K o n ^ w p iii bo  B cn K o e  n p cM it i’1’ 
x o p i iy c i io i i  I I p o B ia u m c K o ii K o m m h c ih  b b  B a p in a B ^ 1

O G Ł O S Z E N I E .
Na rozkaz JEGO C E S A R S K IE Y  W Y SO K O '  

SCI C E SA R Z E  W IC Z  A, Polowra Prowiantska Koh1' 
missya Oddzielnego Korpusu L itew skiego  obW'6'grecki uczynił wszelkie przysposobienia do przy- _ w t ___o

jęcia turków  w szędzie , gdzieby się pokazali.'S ly- szcza: iż na dostawę dla tego Korpusu prowian1*1
chać, iż K o n s ta n ty  B o zza r is  ściga f lo tę  turecką od lgo  stycznia  1825 do igo  styczn ia  1826

j worków, naznaczone są następujące terminy-  
Białym stoku i Mińsku igo, 3go i 4go nowenibr^  
przetargi 5go, 620 i 7go tegoż nowembra; w  ^ ' e. 
nie, Grodnie i Ż ytom ierzu 7go, logo  i u g o ,  
targi i 2 g o , i 5go i i 4 go tegoż nowembra! t ,  
W a rsza w ie  22go, a4go i a5go nowem bra, prz^ A

i 2bgo, 27go i 28go tegoż nowembra. ’R  ",

*e statkami palnemi, i za pierwszą sposobnością  
chce  się wsław ić  przez zniszczenie trzeciey  f lo ­
ty  nieprzyjacitlskiey. ^

Posłano posiłki grekom na w ysp ie  N egre­
pontu; rząd ich bowiem dowiedział się, H turcy  
chcą  tam w ysadzić  woysko dla oswobodzenia  
tw ierd z  zam kniętych. Posiłki te w yn oszą  4,000 
łudzi, i zdaje się, że U dysseusz ,  mając teraz nay-  
m niey  ośm iotysięczny korpus, będzie m ógł ode­
przeć  wszelki napad turków.

K u rs Sankt-Petersburski dnia i 3 czerwca.
W  e x  l  e,

N a L ondyn  g?8 p e ° s>
_  Amsterdam 9^6- ł  sztiw;
—  Hamburg 8 f | ,  szil. ban.
__  3 .Miesiące 8^
—  Paryż loo-t, cent.
—  3 miesiące lo o f  cent.

P i e n i ą  d  z  e.
Dukat holenderski n ow y  11 r. g 5 k., stary' 11

Bank.

(A ssygn.  

za rub.

będą się odbywały: w W a rszaw ie  w Polowey  
Wiant-kiey Kommissyi, w Białym stostoku w ' ^  
dzie O bw odow ym , a w W iln ie ,  Grodnie, 
i  Żytom ierzu, w tam ecznych Izbach Skarbwwy

Na te term iny wzywają się życzący  . , tey 
c o w  z prawnemi ew ik eyam i, na ten raz ^  PU1 
częśc i  całego podradu. Zadatki będą wydane  
zw łóczn ie  po zawarciu kontraktów, dopi^tey®^  
ści sum m y podradowey na osobne ew ik eye , j, 
jąw szy  dostarczenia oil Zgromadzeń Szlachec  
które zostają na samey ufności z tym  , ' i  
możność dozwoli tedy, dla zasilenia d o s t a w i a n e j  
summa zadatkowa wydana będzie do 0<jb.V'
i do połowy. Plan 1 kondycye, na jakie 1 ^  jjo

go  w,

rub. 7 0  k o p .  rubel złotem 3 r. 92 k. srebrem 3 r. 7 -3 -k. w ać się będą targi i dostaw y rozesłane j n ^ ^ r -
N ieu s ta ją cy  dochod kom m issyi um orzenia d łu  Izb Skarbowych i publiczn ie  w  n ich  bę . 0otrte'

te; a wiadom ości z w yrachow aniem  ilości p 
by, w n et  zostaną tamże przesłane; nadto e gzla' 
i K ondycye udzielone zostały i Marszałk0 
ch ec k im  w y żey  w spom nionych guberm y, je 
rych każdy ż y czą cy  podjąć'się  targów 1
oglądać; i op rócz tego można w idzieć  te^^ jan t-  
K ondycye każdego czasu w K o r p u so w e y  ł  r 
skiey Kom m issyi w W a rsza w ie .

68 assygnacyami 110, 112
68 brzęczącą  m o n e t ą —  (procentoW
58 takąż “ -------------- I

1  ̂ ■
Knti5 wileński na assygnaty od dnia 21 c z e r w ca 1 

rubel srebrni 5 rub 82J kop. dukat nowy 12 rub 
5 kop stary t * r ubi koPu Imperyał 37 r. 21 i  kop

Pozwolono drukować. Z  polecenia J W -  W ojennego L itew sk ieg o  G u b e r n r t w a
A n d r z e y  B ucharski R z e c z y w is ty  R a d ca  Stanu  i


